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Zuchwałe rozprucie Kasy 


w firmie „Karol Somya“ przy ulicy Piotrkowskiej. — 
Kasiarze zrabowali tylko 240 złotych. 


łupem Rasiarzy padły... świdry i bory 


Łódź, 24 grudnia 


Dziś rano wydział śledczy w Łodzi, mieli już czasu. 
Włamanie spostrzeżono dopiero:dziś 


otrzymał meldunek o zuchwałym wy- 


stępie kasiarskim w składzie żelaza i ar- w godzinach rannych. Właściciele skle- 


przy ul. Piotrkowskiej 192, 

Złoczyńcy w nocy dostali się na pod- 
wórze tej posesji, 
nych drzwłach wejściowych składu, i 
nastepnie tą drozą dostali się do wnętrza 
lokalu. Zasłonili ori przedewszystkiem 
workami okna, aby nikt ich nie mógł z 
eż zauważyć i następnie zapalili świa 

0. 

Mieli on! nairozmaitsze przyrządy 
kasiarskie, lecz absolutnie z nich nie ko” 
rzystali, gdyż znaleźli w składzie bory 
I świdry, które bardziej odpowładały 
ich „pracy“. Własne przyrządy pozosta 
wili więc w jednej z szuflad, nle zabie 
rajnc Ich nawet ze sobą. 

Kasiarze zabrali się przedewszystkiem 
da dużej oeniotrwalej kasy, stojącej w 
jednym z pierwszych nokojów rozległe- 
go lokalu. Rozprucie jej zaieło im praw- 
dopodobnie sporo czasu, Gdy wreszcie 
ukończyli tę „pracę” stwierdzili, że w ka 
sie niema absolutnie nieniedzy. Znaido- 
wały się w jej wnetrzu jedynie ksiegi 
handlowe, nie przedstawiające dla nich 
żadnej wartości. Poczęli oni wówczas 
szperać po wszystkich szufladach. lecz 
l w nich nie znaleźli nigdzie gofówti. 
Zabrali tvlko padreczna kasetkę, w kfó- 
rei znajdowało sie 240 zł, w gotówce, 
oraz duży zanas borów, świdrów i in- 
nych artykrłów żelaznych, które mogły 
im sto przydać w ich pracy. 

W ostatnim pokoju składu żelaza 
znajdowała się druga oenlotrwała kasa, 
w którei właściciele firmy zazwyczaj 
przechownią gotówkę i weksle. Wczoraj 
znaidowało się w niej kilka tysięcy zło- 
tych. 

Włamywacze nie próbowali iednak 


WSE E E IE ZPR CE Sete DENDE PE ye 
$drufantuy na ulicy 


Fatalna ucieczka bandy- 
rw 


Londyn, 24 grudnia 
(Telegram własny) 

We wschodniej dzielnicy Londynu sa 
mochód pędzący z fiadmierną szybko- 
ścią przejechał kobietę. 

Jak się okazało samochodem tym u- 
clekali czterej bandyci z łupem, po do- 
konanem włamaniu do sklepu jubiler- 
skiego. 

Samochód został uszkodzony. przy- 
czem brylanty, zerarki i inne kosztowno 
ści wypadły na ulicę. Bandyci zdołali je 
dnak zbiec. 


apad 
i FIL UMRNÓCGZUWUE 
jubifersfki rw B ertimie 


Berlin, 24 grudnia. 

Do sklepu jubilerskiego Rakowskiego 
przy Kleistrasse nr. 19 dokonano ubieg- 
łej nocy niezwykle zuchwałeso włama- 
nia. Złodzieje zniszczyli najpierw urządze 
nia alarmowe, poczem zrabowali kcs7- 
towności wartości 100 tysięcy marek 
oraz 6 tysięcy marek gotówką. 

Policja nie zdołała ująć włamywaczy. 


tykułów technicznych Karola TEn 


| 


|mawet rozpruć tej kasy. Widocznie nie 


Ustalono, iż sprawcy włamania byli 
fachowcami, mającymi prawdopodobnie 
na: sumieniu wiele podobnych wypraw. 
Działali oni w rękawiczkach i nie pozo- 


pu zwrócili się do policji. Do składu zje- |stawli po sobie żadnych śladów. Nocny 


chali przedstawiciele władz śledczych, 


którzy wdrożyli i E 
oderwali kłódki w tyl nie. y yli energiczne dochodze 


dozorca, który czuwał przed domem, 
nie słyszał w: nocy żadnych podejrza- 
nych szmerów. 

ESA") 


ftmama tra$edja w banku 


Dyrektor zastrzelił swego zańójcę 
Bruksela, 24 grudnia 


(Telegram własny) 


Wielkie wrażenie wywołał dramat, 
jaki się rozegrał wczoraj w biurze ban- 
kiera Simona Barmana, pochodzącego z 


Polski 


Barman dorobit się wielkiego majat- 


ku 
lat osiedlił się w Brukseli. 


w koloniach belgijskich, a od dwuch | gł 


Wczoraj odwiedził go niejaki Geor- 
ghion, który domagał się, aby Barman lif go, wkrótce jednak wskutek upływu 


przyczynił się do poprawy jego sytuacji 


UEZZECZETRZADEZOW TEE 
Y moc misilijną 


f 
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Al! 


W wigilijna, cichą noc, 
Kiedy cieniność skryje świat, 
O choince marzy dziecię... 

I wy także śnić będziecie 
Błogie chwile młodych lat 
W wiziliina, cichą noc... 


finansowej I wystawił świadectwo do- 


sé 
„Jiartwy sezon 
będzie uchylony po 
świętach 
Łódź, 24 grudnia. 

Wobec rozgoryczenia wśród licznych 
rzesz bezrobotnych z powodu trwania w 
dalszym ciągu martwego sezonu, dziś 
rano związek „Praca* w Łodzi skomuni- 
kował się telefonicznie z ministerstwem 
pracy i opieki społecznej w Warszawie. 

rozmowie telefonicznej związek 
„Praca'” wskazywał, że położenie bezro- 
botnych jest tak fatalne, iż należy sezon 
martwy uchylić jaknajprędzej, 

W odpowiedzi oświadczono, że miart 
wego sezonu nie można było uchylić 
przed świętami ze względów  technicz- 
nych, jednakże bezpośrednio po świętach 
sprawa ła będzie załatwiona, 

Należy się spodziewać, że w sobotę 
ukaże się oficjalne rozporządzenie mini- 
sterstwa pracy i opieki społecznej. 


Fasiarze lódzcy 


kradną narzędzia. do rox- 
uzzzmania kas 
Łódź, 24 grudnia. | 

Ubiegłej nocy dokonano włamana do 
zakładu ślusarskiego Juljana Zawadziń- 
skiego, przy ul. Sienkiewicza 22, W za- 
kładzie tym znajdowały się rozmaite 
przedmioty dość znacznej wartości, jed- 
nakże złoczyńcy ich nie tknęli. Zabrali 
oni ze sobą tylko przyrządy służące do 
roztapania metali, których kagsiarze uży 
wają do rózpruwania kas, 

Władze policyjne zawiadomione o tym 
występie złodziejskim, wdrożyły energi- 
czne dochodzenie. Przypuszczają one, że 
złoczyńcy musieli się dowiedzieć, iż p 
Zawadziński posiada przyrządy do roz- 
tapiania metalu z których korzystał przy 
wykonywaniu  obstalunków z zakresu 
swej pracy, i z tego względu dokonali do 


datnie o jego zdolnościach kredytowych. | niego włamania. 


Barman nie mógł uczynić zadość tej! 


prośbie, gdyż wskutek machinacji Ge- 
orghiona sam stracił milion franków, 
W. czasie rozmowy „(Gięgrziinm odd, 
ii strzałów do Barmana, raniąc żę 
ężko. 
Barman miał jeszcze tyle siły, iż 0- 
debrał napastnikowi rewolwer i zastrze 


krwi wyzionał ducha. 


mmm 


— 


W wigilijną, cichą noc, 
Mitkną swary, niknie- gniew. 
A pod każdą strzechą gości 
Duch ziednania i radości... 

I w pokoju zabrzmi śpiew 
W wizglliiną, cichą noc... 


i 


Sprawcy musieli być kasiarzami, Po- 
licja, poszukując ich energicznie, dotych 
czas nie natrafiła na: ślad. 


fSra$itzna śmierć 
drwmeft ekspedjentów 
' "Łódź, 24 grudnia 

Na szosie Rogów — Łódź wydarzy! 
się wczoraj tragicztty wypadek, któreśo 
ofiarą padli dwaj ekspedienci, bracia 
Nuta i Chaim Foglowicz. 

Foglowie w godzinach porannych wy 
ruszyli wozem naładowanym towarami 
z Łodzi w kierunku Rogowa, Po drodze 
usnęlł. 

Gdy wóz przez nikogo nle prowadzo 
ty znałdował się już w bliskiej odległo - 
ści od Rogowa, stoczył się do rowu, 
przygniatając całym clężarem obu eks- 
pedientów. 

Ponieśli oni śmierć na miejscu. Po kil 
ku godzinach nadjechali jacyś wieśniacy 
którzy wydobyli ich z rowu. Zwłoki za 
bezpieczono na miejscu do zejścia władz 
sądowo - policyjnych. 


Syn zamordował ojca 


Straszna z6rodnia 
w hRatomwicacii 
Katowice, 24 grudnia 

Ubiegłej nocy zdarzył się w Królew 
skiej Hucie mrożący krew w żyłach w» 
padek ojcobójstwa. Między niejakim A- 
loizym Mincerem a jego synem 19-let- 
nim Jerzym dochodziło ostatnio do czę- 
stych scysji na tle finansowym. 

Wczoraj około godziny 12 w nocy 
Jerzy Mincer przyszedł do domu 
wszczął gwałtowną sprzeczkę z ojcem, 
w czasie której Alojzy Mincer schwycił 
brzytwę ze stołu i zadał nią kilka lek- 
kich ran synowi. Rozwścieczony Jerzy 
Mincer schwychł z kolei ojca za szyję i 
począł go dusić, łamiąc mu przytem 
krtań. Po kilku minutach Alojzy Mince! 
nie dawał znaku życia. Sprowadzona 
policja aresztowała oicobójcę. Zwłoki 
przewieziono do szpitala. 


fłozwiązanie 
ZW. ZAWOOWIUCIE 


w Fiszparuji 
Madryt, 24 grudnia 
(Telegram własny) 

Rząd gen. Berangera postanowił roz 
wiązać wszystkie związki zawodowe za 
proklamowanie strajku powszechnego. 

Decyzia ta rządu może wywołać no- 


‘we zaburzenia ze strony robotników. 
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Wojna purytanów z Kinami ta oap iire 
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195 ty 


Kina i teatry londyńskie będą w niedzielę nieczynne. — Prawo 
z przed półtora wieku, które koliduje z duchem czasu 


Londyn, w grudniu 1930r. 
Dzieją się rzeczy na świecie, o któ- 
rych się nie śniło największym mędrcom 
Zapewne nietylko dla przeciętnych oby- 
wateli Londynu, lecz i dla najwybitniej. 
szych prawników Angli rewelacją było 
wydane przed kilku dniami orzeczenie 
stołecznej izby sądowej, iż... kinemato- 
grały od lat dwudziestu kilku czynne są 
w niedzielę nielegealniel Okazało się 
bowiem, że na mocy ustawy z przed 150 
lat — bo wydanej w roku Pańskim 1781 
— wszelakiego rodzaju imprezy w nie- 
dzielę i święta są zabronione pod groż- 
bą wysokiej grzywny. Prawo o odpo- 
czynku niedzielnym w czasach, gdy pra- 
ca ludzka nigdzie jeszcze nie znajdowała 
dostatecznej obrony. Za Karola I w r. 
1625 ukazała się pierwsza ustawa o odpo 
czynku osobistym w niedzielę; uzupełni. 
ło ją za panowania króla Karola Il-go w 
r. 1677 prawo o pracy pomocniczej, wre- 
szcie ustawa z r. 1781 utrwaliła zasady 
niedzielnego odpoczynku. - 
żaden jednak kraj nie ujmuje przepi- 
sów prawnych tak rygorystycznie, jak 
Anglja. Od czasu do czasu wygrzebuje. 
się pożółkłe persaminy, i sędzia w siwej 
peruce o długich lokach orzeka na pod- 
stawie przepisów bardziej odbiegają- 
cych od ducha czasu obecnego, niż pra- 
wo rzymskie od sowieckich kodeksów. 
Od pewnego już czasu szereg stowa- 
rzyszeń religijnych w Anglji rozpoczął 
kampanję o zastosowanie odpoczynku 
niedzielnego do teatrów. „Jest to dzień, 
poświęcony Bogu”, twierdzą purytanie 
anglikańscy, „wszelkie stworzenie win- 
no dnia tego odpoczywać, wykonywać 
praktyki religijne i rozmyślać o Stwór- 
„8y'+ Wychodząc z tych założeń, stowa 
rzyszenia owe przypuściły szturm dà wi 
dowisk niedzielnych. Akcja ich idzie w 
arzę z programem rządzącej Labour: 
arty, wysywającej na czoło swej dzia. 
łalności jaknajbardziej posuniętą ochro. 
nę pracy najemnej, a więc i odpoczynek 
niedzielny, Od lato stycznia obowiązy 
wać będzie w Anglji nowe prawo, zmu- 
szające zakłady fryzjerskie do bezczyn- 
ności w niedzielę. Ale teatry i kina? 
Sprawę wszczęła (zapewne nie z 
własnej inicjatywy) podmiejska miesz- 
kanka Londynu, skromna i wieznana 
miss Millie Orpen. Wyłtoczyła ona na 
podstawie owej znamiennej ustawy z r. 
1781 powództwo przeciw ośmiu więk- 
szym kinom Londynu, żądając „odszko- 
dowania za obrażenie uczuć religijnych 
w ciągu długiego szeregu lat" w „skrom 
nei” kwocie... 195 tysięcy funtów szier- 
lingów. | 
Asumpt do wytoczenia tego rodzaju 
powództwa dało miss Orpen orzeczenie 


Co mówi 


matka Stalina 


o swoim symie 

Korespondent pisma „Evening post“ 
Knickerbocker spotkał się w Tyflisie z 
matką dyktatora rosyjskiego Stalina, 

Matka Stalina — właściwe nazwisko 
Stalina brzmi — Dżugaszwili — nazywa 
swojego syna poprostu Soso, Mówi żle 
po rosyjsku, a z angielskim dziennika- 
rzem porozumiewała się za pomocą gru- 
zińskiego tłumacza. Opowiadała wiele 
o dzieciństwie swego syna, o jego poby- 
bie w $eminarjum duchownem, do które 
go wsłąpił na jej życzenie. 

Na zapytanie, czy trwa nadal przy 
swojej religii, gdpowiedziała: Boję się, 
że już nie jestem tak pobożna, jak daw.. 
niej. Stalin często przyjeżdża na Kaukaz 
Matka jego przyjeżdżała również do 


Moskwy na dłuższy czas, Ostatni raz od ; s 
||umożliwić nam zrozumienie tej astrono- 


wiedził ją syn W Tyflisie w r. 1927. 

Pierwsza żona Stalina zmarła na za- 
palenie płuc, Jej 24-letni syn Jasza prze 
bywa obecnie wraz z ojcem w Moskwie, 
gdzie studjuje, Z drugiej żony Nadziei 
ma g-letniego syna i 5-letnią Świetłanę, 
Dziennikarz angielski podaje jeszcze na- 
stępującą anegdotę, jaka krąży w Gruzji 
Uczeń gruziński na zapytanie jacy są 
najsławniejsi ludzie odpowiada: „car Da 


wid, caryca Tamara i Soso Wielki, bo 


on pierwszy przyłączył Rosję do Gruzji” 


izby sądowej w Londynie z ubiegłego ty 


stanu prawnego wyjaśniła że kiną 
otwarte są w niedziele.. nielegalnie! 
Rada hrabstwa londynskieśo, jako naj- 
wyższa władza samorządowa okręgu, 
orzeczenie to zaskarżyła. Rozstrzygnąć 
ma w najbliższym czasie lzba Lordów, 
jako sąd najwyższy. 

Respekt dla prawa jesl jednak w 
Angiji tak dalece posunięty, że przewyż 
sza zasady „comon sense”, zdrowy zaś 
rozsądek jest dziś w znacznej rozbieżno» 
ści z duchem prawa z r. 1781. Przewidy- 


wać przeto należy, że i Izba Lordów za- 


rządzić może zamknięcie kin w niedzie- 
lẹ i święta. . Chyba... chyba tylko rząd 


godnia, która po doxładnem zbadaniu 


sięcy funtów szterlingów za „obraze“ uczuć religijnych 


(lub nawet opozycja) zdobędą się na to, 
czego dotąd nie mieli odwagi dokonać; 
na nowelizację przestarzetych przepi- 
sów prawnych. Lecz wówczas spotkać- 
by się musieli z ostrą opozycją anglikań 
skiego kościoła i stowarzyszeń „Prze- 
strzegania Święta Pańskiego", które zmo 
bilizowały wszystkie swe siły przeciw 
widowiskom niedzielnym. 
Tak postęp idzie w Angli w parze z 
twardym  konserwatyzmem. Ciągłość 
rawa i powaga ustaw z przed dwustu 
at większą mają siłę od nakazów dnia 
dzisiejszego, (Ciekawy szczegół: usta- 
wę z r. 1781 uchwalił ten sam KE 
|ment, dzięki uporowi którego glja 
straciła Amerykę Północna). 


Budapeszt miastem pomników 


W tuch ddmiach odsłomięfo tam pom- 
mik popularnego dziennikarza 


Zasłużone na jakiemkolwiek polu je- 
,dnostki, które żywią uzasadnione na- 
(dzieje na uzyskanie po Śmierci pommka, 
winny czemprędzej spakować swe ma- 
natki i udać się do Węgier. Nagroda ich 
napewno nie minie, gdyż wdzięczni ma- 
dziarzy nigdy nie zapominają o zasłużo= 
nych nieboszczykach. 

N dziedzinie produkcji pomników 
węgrzy wyprzedzili nawet króla produk 
cji masowej Forda, budńjąc jeszcze wie 
le lat przed wybuchem wojny śŚwiato- 
wej . niezliczoną ilość. monumentów, 
przeznaczonych dla wszystkich, którzy 
choćby w na;mniejszym stopniu zasłu- 
żyli się ludzkości. «© < | ; 
Wegrzech zagadnieniem pierwszorzę- 
dnego znaczenia i bez przesady powie- 
dzieć można, iż niema dnia, aby prze- 


czuleni pod tym względem madziarzy| 
„nie wystawili jakiejś znakomitości wie- 
icznej pamiątki chwały. 


Uroczystości z okazji poświęcenia po 
mników są najbardziej charakterystycz* 
ną cechą stolicy Węgier, Ulicami miasta 
przeciągają oddziały wojskowe, Toz- 
brzmiewają skoczne marsze węgierskie, 


z otwartych okien wyglądają rozrado-. 


wane twarze i cały Budapeszt jest pe- 

ten podniosłego i wesołego nastroju. 
Pewnego niedzielnego przedpołudnia 

tłumy odświętnie ubranych spacerowi- 


Ring. 

Na placu tym miało się odbyć odsto- 
nięcie nowego pomnika, na który obra- 
mo najbardziej reprezentacyjny punkt, 
godny conajmniej monumentu słynnego 
Pythagorasa. Na placu powiewają ze 
wszech stron narodowe flagi węgierskie 
obramowane złotem, sztandary z wizę” 
runkami krzyża i koroną św. Stefana, 


[ag śpieszyły w kierunku Erzsebet- 


Podług ostatnich wiadomości new- 
jorskiego urzędu statystycznego ogólną 
liczba ludzi zamieszkujących ziemię wy- 
nosi 2100 miljonów. Jezel! przydyłowny, 
Że mogła tu zajść pewna w tym wypad 
ku łatwa pomylka o jakąś  drobnostkę 
stu,miljonową, możemy przyjąć za pew. 
ne, że jest nas wszystkich dwa milara, 

Dwa miljardy to liczba nie dająca się 
„ująć najbujnieiszą imaginacją. Dlatego 
też znany matematyk A. Bernstein, aby 


micznej wielkości, zadał gobie :trud, aby 
ją nam przedstawić w sposób poglądo- 


wy: 4 . 

Podług więc specjalnych wyliczeń 
Bernsteina cała dwumiljardowa ludzkość 
zmieściłaby się w sześcianie, którego 
każdy bok mierzyłby nie więcej jak je- 
| den kilometr. Potęga jednego kilometra 
sześciennego połkaęłaby zatem nas 
wszystkich z łatwością, z jaką rekin po- 
łyka śledzia. 


"2 Sprawa budowy: pomników jest na| 


dookoła: PODANA, cylindry i czarne 
surduty, obraz ten uświetniają galowe 
mundury przeróżnych formacyj, hajdu- 
cy w fiebieskich mundurach huzarskich 
paradują wśród tłumu i wreszcie licznie 
reprezentowane związki i cechy z wień 
cami olbrzymich rozmiarów. Dookoła 
pomnika, który narazie okryty białem 
płótnem sprawia wrażenie upiora, nie- 
przerwany łańcuch tworzy kordon po- 
licyjny w ' granatowych mundurach i 
żandarmerja ną koniach, którzy utrzy= 
mują porządek, o. 

Ceremonja się rozpoczyna. Cywile 

ejmują AOR odno salutują. 

„Wszyscy: śpiewają narodowy nymi wę” 
jerski. 3 _ukwieconef trybuny. ktoś WY- 
zgłasza przemówienie, rozlega Się „tusz | 
wtem rtagle biała płachta opada na zic- 
mię. | RZ” i 
Przęd oczami obecnych ukazuje się 
wówczas pomnik, przedstawiający star- 
szego pana z kapeluszem i laską w rẹ- 
ku, z uśmiechem na ustach. 

Znakomitością tą, której wdzięczni 
współobywatele wystawili pomnik, był 
dziennikarz — Jego Rakosi. Nie był to 
żaden mąż stanu ani generał, poeta, CZY 
też nawet prezydent banku, Był on do 
ostatniej chwili swego żywota dzienni- 
karzem, 

Naród węgierski był pełen podziwu 
dla tego utalentowanego dziennikarza. 
Obywatele Budapesztu, którzy codzien- 
nie czytali skwapliwie jego artykuły, w 
których ten popularny dziennikarz snuł 


Isle pr ekty rozbudowy wielkiego pań 


stwa węgierskiego, dziś będą go stale 
mogli mieć przed oczami w naibardziej 
ludnej dzielnicy miasta, gdzie skóncen- 
trowany: jest największy ruch i ożywię- 
n.e. YA < x 


Ludzkość w sześciamie... 
2 miliardy osób w skrzyni pomysłu słynnego matematyka 


Wyobraźmy więc sobie skrzynię, któ 
rej wygokość przewyższa mniej więcej 
trzykrotnie wieżę Eifla i posiadającą 
taką samą ęzerokość i długość — w ta- 
kiem pudełeczku mogą się upakować i 
to z mniejszym tłokiem niż w tramwaju 
warsgąwskim wszyscy lokatorzy naszej 
planety. 


Wydaje alg to na pozór nieprawdopo 
dobne, aby w skrzynię, którą ustawić 
można na pierwszym lepszym kilometrze 


kwadratowym jakiejś płaszczyzny mogła 


Š 


wleżé eała ludzkość! Jednakże zwykły 
rachunek rozwiewa tu wszelkie wątpili. 
wości. 


W kilometrze sześciennym mieści się 
miljard sześciennych metrów. W. prze- 
strzeni dwuch postawionych na sobie 
sześciennych metrów, znajdą zupełnie 
dostatecznie miejsca dla siebie cztery o- 
soby nawet gdyby były dość  zażywnej 
tuszy i każdą z nich posiadałaby dwu. 


Ograniczone przyję- 

cia. — Tysiąc dolarów 

za zaproszenie do pa- 
łacu Prezydenta 


Berlin przeżywa obecnie niezwykle 
ostry kryzys ' gospodarczy, który daie 
się dotkliwie we znaki wszystkim oby- 
watelom Rzeszy. Najdalej posunięta osz 
czędność, ograniczenie do minimum 
swych potrzeb — oto najwyższy nakaz 
chwili dzisiejszego berlińczyka. ` 

Świecą pod tym względem wszy- 
stkim przykładem przedstawiciele sfer 
rządowych. Rząd Rzeszy postanowił w 
sezonie bieżącym nie urządzać oficial- 
nych przyjęć, również prezydent Hin- 
denburg zredukował znacznie wydatki 
przeznaczone na reprezentację. 

Pani Hindenburzowa w sezonie ble- 
żącym zapowiedziała jedynie dwa przy 
jęcia, na które do pałacu prezydenta 
przy Wilhelmstr, zostało zaproszone 
wyłącznie najbliższe koło przyjaciół, 
składające się z niewielu osób. 

Legendarni krezusi amerykańscy, 
których mimo krachu. giełdowego, moż 
na jeszcze spotkać w Berlinie, ofiaro- 
wali portjerowi hotelu „Adlon* po 1000 
dolarów za dostarczenie im zaprosze- 
mia na herbatkę u prezydenta Tym ra- 
zem jednak wszelkie ich zabiegi spet- 
zły na niczem, 

Etykieta nigdy nie była jeszcze tak 
ściśle przestrzegana, jak w okresie o- 
becnego kryzysu. Postanowiono zanie- 
chać wszelkiej pompy | przepychu na 
| zewnątrz, Mistrz ceremonii w swym fan 
jtastycznym stroju galowym  krytycz- 
„nem okiem niezwykle skrupulatnie bada 
wszystkie zaproszenia, potem dopiero 
decyduje się na wpuszczenie gościa. 

Historyczna śala marmurowa, gdzie 
dawniej odbywały się wszelkie przyję- 
cła, została zańiknięta. Goście podejmo 
wani są niezwykle skromnie w kilku ma 
łych salkach. Do stołu pódawana jest 
herbata i kanapki, pozatem nic więcej. 
Luksusowe przyjęcia odbywają się 0- 
becnie:w Berlinie jedynie w ambasa- 
dzie sowieckiej, która przez wiele mie- 
sięcy stała pustkami. W pałacu „prole- 
tarjatu”, do którego niedawno wprowa 
dził się nowy gospodarz pan Cinczuk, 
rozpoczął się obecnie sezon balów I wy 
stawnych uczt. 


merid W e W O D, 
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metrowy wzrost. -Podobnych wymiarów 
klatka mieści się w skrzyni pomysłu p. 
Berensteina 500 miljonów ‘razy, czyli 
skrzynka ta jest w stanie pomieścić w 
swem wnętrzu 2 miliardy osób. 

Prowadzone w tym kierunku wylicze 
nia dowodzą, że gdybyśmy się wszyscy 
połopili w Morzu Adrjatyckiem, to te 2 
miliardy topielców podniosłyby jego po- 
wierzchnię zaledwie o 1 milimetr. A 
gdybyśmy do tych ofiar dodali jeszcze 
wszystkie na świecie eszystujące budo- 
wle, wówczas poziom tego morza nie 
podniósłby się więcej nad 2 metry. 

O wiele łatwiej byłoby  zap:kować 
naprz. bakterje: albowiem w jednym 
milimetrze pomieściłoby się ich miljon, 
jednakże trzeba byłoby zbudować setki 
bernsteinowskich kilometrów skrzyń, a- 
by w nie załadować wszystkie brkterie, 
„zaludniające powietrze, ziemie i wodę 


i naszego globu. 
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agedja undwa dziewczyny, zakochanej w złodicją | 


Sdy mu przeszkodziła w kradzieży i straciła 
go na zawsze, popełniła zamach samobójczy 


MI 
PARAMOUNT 


Pani Sabina Wildanowa, zamieszka-|  Kuźnicki domyślił się, iż i i i i i 
; PE IL yślił się, iż Reginka u-| Zakochana dziewczyna powróciła do najnowszy przebój 
na ra ki myć RNA oo niemożliwiła my dokonania kradzieży: domu i napiła się trucizny. i ) $ TE 
5 ce, Ił-ietnią Reginę Nazdroj- Wiedzi i i : Policja, opierając się na powyższyc * Grand Kina 
czekównę, szczególną sympatją, iedgial howipan i$ Szata wrze zeznaniach, aresztowała Kuźnickiego. | ( | EZ ZZA CZY 


Gie 


Regina w zupełności zresztą na to KR DW p oj Jak się okazało miał on na sumieniu 
zasługiwała. Była pracowita, skromna,| _ Gdy dziewczyna spotkała się z im ; jinne grzechy. | 
, uczciwa i wolny czas poświęcała nauce Późnym wieczorem, oświadczył jej kate- | Na sprawie sadowej nie przyznał się 

fachu krawieckiego, Marzyła bowiem o $orycznie, że zrywa z nią wszelkie sto- | do winy i twierdził, że Reginka otzywie AAE GITARZE A 
Bau is porzuci swe dotychczasowe zaję- | Siin ; go oskarżyła, chcąc się zemścić zato, że 
cie i otworzy sobie własną pracownię. |  Daremnie Reginka błagała go, by jej 

Pani Wildanowa obiecała jej dej p nieposłuszeństwo. Złodzieja- 


b ʻ it = Š 
poparcie pieniężne k odrzedt © c ji 'Śad skazał włamywacza na rok i Aresztowanie w po 
Giebaleo: * piin adn o EE BR pore sześć miesięcy więzienia, | czekalni kinoteatru 


Mobi pozostawiali jej opiece całe miesz- PTE Wytworna dama* shra- 
! 1Ẹ, I. = 
dsyztórofoł popoludnia, gdy pani Wil- | dła pięć par pończoch 
anowa, jak zwykle;  szykowała się do rę ajmodniejsze  poń- 
wyjścia, Reginka wezwała ją do kuchni i reri ak do p. Dawida Janow- 
REA drżącym głosem: skiego, właściciela skiepu galanteryjne. 
Sanla k da pani dziś nie odchodzi... Ja go, młoda, elegancka niewiasta. 

PA DR 0 A Właściciel sklepu pokazał jej cały 


— Dlaczego? — zdziwiła się pani W + : 
— Nie mogę pani wszystkiego opo- ; swój zapas, 
PWK AP - ość długo oglądała pudła 
Miski wpisy al jej dziewczyna, ga C ZEKOL ADA i dada wz ga á 
ając się opanować wzruszenie. — Boję| * | „ak biegłym se 
się, że tu przyjdzie pewien mój znajomy, C ZEKOL ADKI okie, ZE Ora soi wowościi 


którego nie chcę widzieć, Gdy pani be- 
dzie, on się nieośmieli wejść. To niebez- 
pieczny człowiek, 

„ Pani Wildanowa obiecała Regince, 
że wcześnie będzie w domu. O szóstej 


KARDYIE' 0 Kupiec nawet nie zdążył jej Se 


dzieć, Modnisia szybko wyszła ze skie. 
pu, pozostawiając po sobie woń perfum, 

W kilka minut po jej wyjściu p. Jano 
wski stwierdził brak pięciu par pończo- 


rzeczywiście powróciła z miasta. + R 4 i >ńcz 
i j ó k. Wybiegł on na ulicę, lecz niewia- 

Ea or na jej widok  wybuchnęła i A [LJ tx już nie zdołał odszukać. = 
i j liwości, iż ona wīaś- 

— Tak się bałam — zawołała — że R Nie mając wątpl „i 3 

i i i ie był rawczynią kradzieży, zwrócił 
pani się spóźni Qu pewno lada chwila się da najbliższego komisarjatu i złożył 


nade'dzie, 
„, W kilkanaście minut później ktoś 
istotnie zapukał do drzwi we'ściowych. 


4 f Pis dokładny meldunek o poniesionej stra- 
cie. * 
ść OS Policji nie udało się schwytać zło- 


Bi” Kto to? — spytała pani Wildano- i dzie ki. 
s « * . « 1819 «+++ TEE 23 twa r ZE r; a a A ł tr . sanie 
Nie odpowiedziano jej, Po chwii S 3 | zzz grzeje sty RÓW yz p. Janowski 


ktoś szybko zbiegł ze schodów. 
Us | : n dał sie do jednego z kinoteatrów. Sto- 
My? G- ak, on! a wyszeptała służąca MR ZATO: paas sE i A x ego z i Amica 
: egink żaden sposó * ię d | młodą niewiastę i poznał w niej zło- 


Reginka w żaden sposób nie chciała < "ER 
om AE o swym tajemniczym zna PG ; elko. my się już znamy! — zawołał 
vm, l A 
do niej. 


Togoż wieczóru wymkneła się chył. 5 Eag : 
kiem z kuchni, Powróciła późno Ah Sił TER AD 
i o świcie targnęła się na życie, wypija- | BRB 4 
jąc większą ilość kwasu solnego, ZA 
Przewieziono ją do szpitala, ABE z Z Z EEE 
Desperatka nazajutrz powróciła do | BPE ; ! 
póz nod i złożyła policji szcze.óło- | RÓB Czarująca pare kochanków IF) 
we zeznan a. > 8 y u o na 3! K i k ig iu. 
Jak się okazało, miała kochznka, za. | KARĘ poj a" po GOW pochwycił ją za rękę i 


wodowego włamywacza, Jana Kyżnickie a B siek €lai Pa kazał się zatrzymać. 

SFA aa się od niej, że. ckle-„ NB er ce Fe : op Jk BRA śmie! — krzyknęła obu- 
odawcy pozostawiają ją samą w miesz- BER P>; > lał? 

kaniu, zażądał, by mu pomogła ich I wytworny | o Ewie nie tracąc ani na chwilę pew 


okraść, Reginka obawiała się mu odmó- sę Al FE 6; $ 3 ności siebie, poprosił świadków zajścia 

WIC, gdyż mógłby ją zupełnie porzucić i SĄ exar gF r&y HAA by wezwali policję. 

jednocześnie nie chciała nadużyć zaufa- ME$ A PA Niewiastę sprowadzono do komisar- 

nia swych chlebodawców. FR w majwiększym filmie sezonw Fiu. sdzie ja wylegitymowano. 
Walczyła ze sobą dość długo. Gdy; i ył Nazywała się Janina Ogrodowczykó 

wreszcie umówiła się z Kuźnickim, iż bę f| wna i była już raz karana za podobną 


dzie go oczekiwała w mieszkaniu, uprze PNE iF EE e. kradzież, 
IE kar PE ra o o a, | za 0 0 ane P > aa » Aak są skazał ją na rok więzie- 
412300600 EZ gy ij Ę ASA | GEEWA OZ TORY TTE I ED 


Dźwiąkowy Espa Ee BA ; dzi” 
md ==— im MID] _ (KOBIETA NA MARSIE). fA -Feleinotu £odzi 
DE o EN (pl Dziś przedstawienie zawieszone. Ju- 


Na subtelniejsze barwy ' tro trzy przedstawienia (68 i sk eae 
N:eb watè boga.two wystawy "MJ | townej i wspaniałej rewji p. n. Klejnovy 
Frapująca treść. PEM Lodzi. Największym powodzeniem w 0- 
p SĄ statnim programie cieszy się fascynujące 
* i żywiołowe tanga Jakóba Kagana, kom 
WIELKI ŚWIATECZNY PROGRAM! © Ai A: | pozytora „Złotej Y p. n arin. 
© Wspaniały film ilustrujący płomienną tfn < A AAN ita”, Princessita stała się najpopular 
NĄ miłość i tragiczne orzeł cia dwojga $ g7 Nadprogram: paa | jedza Pia RCZOBU rewioweżo kj 
k kochanków p. t Łodzi, murowanym przebojem szam9afi- 


e se 
a o D ź fà D g d skiej i rewelacyjnej — rewji p. n. „Klej. 
pa Gorąca s PE 4 i e k ag BA wa (noty Łodzi”, 

A B= Dźwiękowy dodatek kreskowy 


i W rolach głównych: Złotowłosa i 
FA suaa Imogena Robertson, William $ 
aney. ko 


Niewiasta wzruszyła ramionami i od- 
i| wróciła się. i 

s — Niech pani sobie przypomni! — 
| mówił dalej kupiec — Pani kupowała u 
4| mnie pończochy.! 

„Dama wreszcie go sobie przypom- 


Najpiękniejsze melodje 


Dr. med. 


| Początek EE STi 74 ; J a | P © L A as 


Choroby wewnętrzne i Aliergiczno. 


zema, pokrzywka, artretyzm, renmatyz. 


W soboty, niedziele i święta poranki od godz 12-ej w poł 


"Początek w dni powszednie o 4.30, 8 


w soboty i Święta o godz. l-e]. E: Z EZ EARN] RZ Tel. 164-21. — Przyimu'e w dni powszejne 


Ceny miejsc popularne: H| odzisy 6-61 do 7-ei, — w niedziele £ święta 
NW AEE AA : + od godz. li-ej do 12, 


SEE 


g 


niała i szybkim krokiem skierowała się , 


po"=Zmo| EZNIYNNENWE M. radi 
z aktualności z krajti. ; Pea e 3 rON: 
> | najniższych * + S i. 6-10 Siernnia Ż2 (5... 
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Znacie Kolasińskiego?,,. Tego sknerę,. 

Nie trudno sobie wyobrazić fak wygląda w 
domu Kolasińskiego zwyczaj składania podar- 
ków świątecznych, l 

Kolasiński ma sześcioro dzieci, Każde dzie- 
cko wypisało dla Św. Mikołaja kartkę z życze. 
niami, prosząc © sześć prezentów $wiazdko. 
wych. Cóż mógł uczynić biedny Kolasiński by 
wybrnąć z tej afery świątecznej bez uszczerbku 
dla swegę honoru?,., l 

Sześć razy sześć stanowi 36 prezentów, do 
tego doliczyć trzeba prezent dla żony, dla te- 
ściowej, dla służby, 

Nadszedł wieczór wigilijny. Cala rodzina 
czeka w napięciu na odsłonięcie podarków 
gwiazdkowych, 

Kolasiński wyjmuje z szuflady rewolwer i 
uea'e się do sieni, Rozlega się huk. Pani Ko- 
lasińska, dzieci 1 służąca, wszyscy podskoczyli 
ze strachu i wybiegają na kurytarz. W drzwia-h 
spotykają bladego, przerażonego Kolasińskiego, 

— Co się stało! — pytają wszyscy, 
Kolasiński odpowiada zalęknionym głosem: 

— Wyobraźcie sobie, co za nieszczęścief,.. 
Św, Mikołaj się zastrzelił... 


*k 


ść Jaś otrzymał na gwiazdkę aparat fotogra- 
Hemy, , 

Oczywiście — zaraz przystępuje do wyko- 
nywania zdjęć, Fotografuje” wszystko bez Wy- 
boru. Całą rodzinę, mieszkanie, podarki gwiaz- 
kowe, choinke., 

. Po wywołaniu okazało się, że malec zapom. 
niał przekręcić rolkę i wszystkie zdjęcia wy- 
konał na jednej kliszy, wskutek czego matka wi 
siała na choince siostrzyczka siedziała na plac- 
ku, ciosia Leokadja młała drewniane nogi stołu 
a fatuś zamiast głowy miał wielką trąbę, 

Cała rodzina jest oburzona, Jaś nie traci 
jednak przytomności umysłu i powiada: i 
ia Czego chciecie?., To jest, na'modniejsze 
zdjęcie indywidualne jako fotomontażl.., 


+ 
1 


x KOCE | 


Dlaczego Tałałajski rozbił swój aparat rad- 
jowy w noc wigiiijną?. , 

Stało się to z przyczyn następujących: 

Pani Tałałajska spodziewała się w tym cza- 
sie przysporzenia mężowi nowego członka ro- 
dziny, Pan Tełałajski w zdenerwowaniu srace- 
rowsł po pokoju i nie mając nic innnego do ro- 
boty, zasiadł do radja, 

Nagle wpada do pokoju jakaś baba i wrze- 
szczy: 

— Winszuję panu! Ofrzymał pan prawdzi. 
wy podarek od Św, Mikoła!a: trojaczki, 

Proszę sobie wyobrazić przerażenie Tałałaj- 
skiego, 

I w tym momencie rozległ się śpiew z głoś- ` 
nika radjowego: e „PJ 

— „KAŻDEGO ROKU przychodzi do na 
Św. Mikołaj z podaikami'”„, j 


Pierwszy dźwiękowy Kino-Testr w Łodzi. 


SPLENDID 


urządza dia tych, którzy jeszcze 
nie widzieli 


w czwartek 25, piątek 26 = 
botę 27 i niedzielę 28 grudnia r. b. 


o godz. 1i2-ej w poł. 
PORANKI FILMU 


Means), śpiewające niet 


z królem tenorów 


NEDUAN 


i im NELM p a 
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MIEJSC: zł. 
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jwy i hejnał z iWeży 


E EJEGRESS 
Dźwiękowe 
| $w.ąteczny program: 
Sd »ocząek seansów o g. 4bo poł. ostatni o g. lv 15 
w sobotę, niedzielę i święta o g. 12-ejw południe 


ostatni o godz. 10.15. 
` Ceny miejsc normalne ma porankach zniżone 


U 


Bożyszcze kobiet, niezwykły aktor 


RAMON NOVARRO 


z śpiewa nainowsze przeboje: 
? „Serenada Pasterska“, „Kto tak jak ty całuje słodko”, Marsz 
starej gwardji i inne pieśni miłosne 1 rodzajowe w filmie p. t. 
Roman Novarro jako „Poruczn'k Armand" to wysoce Eako kreac'a tego znakomitego 
artysty. — — Nadprogram: Murzyńskie tańce i śpiew. 


Swieto radości 


Cichą noc.. _ 
, Zamilki całodzienny gwar, ERREP Ao wyśniony cud, budzący podziw sw 
się w morzu wieczornej ciszy, ukołysany į; małych, trzepoczących serduszkach. i 


oceniona. Choinka — symbol święta, ra- 


do snu lekkim szmerem choinkowych ga| Któż zdoła się oprzeć urokowi pach- 
łązek, szczebiotem rozradowanych, roze | nących świerków, kolorowych świateł, 
śmianych dzieci. srebrnego puchu i rozwieszonych świeci 
Opustoszały ulice miast, tonących w'| dełek?.... 
pomroce latarń gazowych, wolne ód dy- Przed koszarami strażackiemi stoi 
mu kominów fabrycznych, wznoszących | kilku strażaków. Patrzą w ciche, pogod- 
się dumnie ponad dichy domów. nę niebo i na gwiazdy, świecace jak ko- 
Na rogu pustej ulicy stoi policjant. |lorowe świeczki na choince, Wieczór wi 
Szpilki mrozu wdzierają się za kołnierz, | giliny muszą spędzić na posterunku. To 
klują w uszy, drętwieją palce rak. Sły-|ich obowiązek, ich zaszczytna służba. 
żba, obowiązek — na to niema rady... Od czasu do czasu rozbrzmiewa ra- 
Na ciemnych placach leżą bezpań- | dosny śmiech, 
skie, niewykupione choinki. Wczoraj pła W suterynie poprzez mętne, małe 
cono za nie jeszcze 10 złotych, dziś nie szybki przeświecają różnobarwne świa- 
przedstawiają już żadnej wartości... Naj- | tełka, 
wyżej jako materjał opałowy... | Dzieci klaszczą w dłonie, 
Za to w domu wartość ich jest nie- Cicha, święta noc... 


ema mą wać 


AY rasta de Ema TRAC A 321: WAĆ Eo inda dia 04 
í s > ] 1 e PYON rmn r - 

SRO 74 1 Perk } AT ei E 
"Maleo? Tu radje?. 

PROGRAM ROZGŁOSNI ŁÓDZKIEJ „POLSKIE |1:58—12.05 Sygnał czasu z Warsz, hejnał 2 
GO RADJA", Wieży Marjackiej w Krakowie odczytanie pro- 

gramu dziennego żi repc tuar* teatrów 1 kin, 


ŚRODA, dnia 24 grudnia 1930 r. 1205—15,20 Przerwa, ;52%—1600 Słuchowiko 
Godz 1158—1205: Sygnał czasu z Warsza- dla dzieci p. t. „Betleem radiowe“ (tr z Krako 


12,05—1315: Muzyka z plyt gramofonowych fir-' 18000 Muzyka tan, z 


3 K j 8 
my A, Klingbeil, Łódź, Pintrkowska i aged 


A r. 160, Przerwa, 1915—220 Audycja zb'orowa stacyj 
13,15—13 23: Odczytan'e programu dr'ednegq i polskich,  19.15—20,00 Tr. z Poznania 20.00— 
repertuar teatrów i kin, 13,25—1700 Przerwa, 20.30 Tr ze Lwowa, 21 00—2130 Tr, z Katowe 
17.00—17.39 Słuchowisko dla dz'éci z Warsza- 21,30—2200 Tr. z Krakowa, *22.00—23.00 Muzy. 
wy. „Panajezusowa choinka** — pióra Kazimie- ka z plyt gramofonowych, 
rza Konarskiego 1735—1% 15 Koncert z Krako- ; 
wa, 1815—1845 Sluchiwsko dla" młodzieży 
Tr. z Wilna, 1845—21 10 Przerwa 21 10—2400 
Audycja Wóygilijna zbiorowa stacji polskich, 
21.00—2130 Transm'sja ze Lwowa, 21 30—2200 
Tr. z Krakowa 22.00—22.30 Tr. z Wilna, 2230- 
2300 Tr. z Warszawy, 2300—23.30 Transmisja 
z Poznania, 23,.30—2400 Transm'sia-z Katowic, 


24,00 Transmisja pasterki z Katowic, sri RETER g nr Ee 
: ~ i - pi 7 si m i; 2 itro MaRi 
„CZWARTEK, dnia 25 grudnia: 1930 r Do nobycio w OpIEkGCh. 


10.15 Nabożeństwo z Katedry Poznańskiej, 


RATUJCIE WŁOSY! 


Zupełnie bezpłatne mikroskopijne Porec włosów przeprowadza 
ekarz : 


Na podstawie mojej kilkoletniej prak- 


tyki zagranica, powołałem do życi? b ; 
Asda ) EREM OC EM key W Tak 
wszystkiemi* chorobami włosów. 

rych społeczeństwo nie dostrzega, a!- a leKerz wasy 


bowiem przejście takiej choroby nit 
wywołuje żadnych bólów. Im rychle* 
przeto uświadamia się o poczatkac: 
wypadania. siwienia włosów. tworze- 
ia sie łupieżu i konieczności pielęzno- 
wania podglebia włosów, tem wcześ- 
niej zapobieza się zagładzie uwłosienia 
By przyjść społeczeństwu z pomocą za 
zaprowadziłem zupełnie bezpłatne ba- 
danie włosów każdemu. ý 
Włosy sa nietylko piękną i natural- PIN, 
na ozdobą. ale często miara dla osą- 
dzenia. wieku. zdolności, piękności k^- 
biecej. siły meskiej i rzeźkości, spra- 
wa zatem dla każdego ważna i nie- 
cierpiąca zwłoki. Lekarz może cho- 
rego wyleczyć wówczas, gdy poztta. 
przyczyny jego choroby, Nie ulega nai 
mniejszej watpliwości, że 'w interesie 
każdego jest. abv jaknajrychlej przy- > ` 

stat pod niżej podpisanym adresćm parę wyczesanych włosów z wypełnionym kwe- 
stionarjuszem. które sumiennie zbadam. O wyniku badania zawiadomię, zachowując 
ścisłą dyskrecje. sę” 

LABORATORJUM DR. A DLER, KRAKÓW, Zielona 16/85, 

Nazwisko sa r e 6 « » » „ Czy Włosy Są tluste czy suche? 

Adres + des e o 6 «a i» « o Czy Włosy Są rzadkie czy::geste? 

Zajęcie © « « e» « « s m + + Czy próbował jakieś środki bezskutecznie? 
Czy cierpiał na wypadanie włosów? Jeżeli tak, jakie?  . « sasos as noo 
Czy ma lupież? . .-+ = s « « „Czy cierpi na bóle głowy? < + « s » «+ » 
UWAGA! Proszę pisać wyraźnie. Zgłoszenia tylko piśmiennie. Na odpowiedź załą= 

ma czyć znaczek za 25 gr. 


Nat 


Marjackisj w Krakowie, | wa) 1600—17,00 Muzyka tan. z Katowic, 17.00— | 


fali vrele 


«0 hinhietht s 


Car Paweł I 


w Teatrze Miejskim 
w Łodzi 


Występ K. Junoszy-Stębowskieg0 


Kierownictwo Teatrów Miejskich przy 
gotowało swym wielbicielóm prawdziwą 
niespodziankę, wystawiając w okresie 
"świątecznym trzy ciekawe sztuki, a 
więc: w Miejskim „Cara Pawła I”, w 
Kameralnym _Molnara.  szlagierową 
„Dobrą wróżkę“ a w Popularnym wzna 
właiąc „Broadway“. ; 

Premiera historycznej sztuki Dvmi- 
tra Mereżkowskiego „Car Paweł I“ sta- 
nowiła pod każdym względem ewene- 
ment artystyczny. Abstrahtiac od Sa- 
mej literacko-scenicznej wartości. sztmt 
Mereżkowskiezgo, który w ramach d”ie- 
wieciu fascynujących obrazów chciał 
dać nietylko kronikarski strzęp d”isiów 
nieokielznanego svna Katarzyny Wiel- 
kiej. lecz i psychologiczną aralizę i lo- 
glczne uzasadnienie fego dziwacznych 
poczynań — druga tej wielką atra"cią 
jest wystep Kazimierza - Jiinoszy-Ste- 
powskiero, kreriącego role tytyłową. 

Jest to bodaj mailepsza rola tego 
świetregó artysty. Pod każdvm wzglę- 
dem. czy tow kanitalnej masce, czv 
w geście, czy w słowie, osiaga w niei Ju 
nosza-Sterowski szczyt kunsztu aktor- 
skieen. Z tą stroną zewnetrzna gry 
jego łaczy sie.złeboka duchowa eksnre- 
sia poteżna dynamika dramatvczna I ta 
olhrzymia bezpośredniość. która srra- 
wia, iż widz odnos? wrażenie. że artysta 
rie gra, lecz przeżywa .traviczne losy 
Pawła. Wielka jedyna w swoim rodza- 
ju kreacja! > 

Caty zespół porwany wsnaniała erą 
gościa starał na.naiwvższem poziomie 
artystycznym. = Sceny emsamblowe — 
dosenaaĘ Z 
~ "Obnk dobrej reżyserji Kiłowstiego. 
do rowofzeria sztuki przyczyniły się 
efektowne dekoracie, jakich inż dawno 
nie widziano w Teatrze Mieiskim. wy- 
koncne przez Bolesława Kudewicza: 

W całości: ogromny sukces arty- 
stvezry, zasługujący na najwyżs*», po- 
chwałę. z Kos. 


Chewalier 
zarobił w ciąqu 14-dni 8.800 
funtów 


Maurice Chevalier w czasie ostatnich 
dwuch tygodni występował w Londynie. 
Jak donoszą pisma frańcuskie, Cheva- 
z zarobił w ciągu tego czasu 8.800 fum 
tów: 

Słynny artysta nie spodziewał się tak 
wielkiego sukcesu materialnego, zarobił 
bowiem więcej, niż przypuszczał. Wed- 
ług kontraktu należało mu się tylko 
8.000 franków, lecz ponieważ stale były 
nadkommiety, więc artysta otrzymał do- 
datkowe honorarium w ilości 800 fun- 
tów» ży 
| a 

Max Reinhardt zaproszony został do 
Londynu w celu wystawien'a wielkiego 


to ma się odbyć w jednym z naiwięk- 
szych teatrów londyńsk'ch, przyczem 
orkiestra, biorąca udzia! w spektaklu, 
ma się składać ze stu osób. 

x 


N joma s muzycznego. Przedstawienie 


Ramon Novarro przystęnije do reali 
zacji nowego obrazu opartego na znanej 
"powieści Artura Schnitzlera pod tytu- 
łem: „Zmierzch“. 


| LESEEUUGNESKE Z 
TEATR EWJI 


, Dobry Wieczór” 


Kopernika 16. telefon 184-66. 
| zś i dni następnvech 


MENT ON 


Dolazd tremwa'ami 5 6g , 9, 16 
Początek przedstaw eń 8 i 10 wiecz, 
SM W soboty niedzie e i święta 6. 8, 10. 


= at 
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Streszczenie początku powieści. 

Do komisariatu policii załósi ste O go- 
dzinie 2-ej w nov dr Manawski który 
żanieljował dvżurnemu przodownikowi. że 
'wra.ala, ż Radzymina własnem ańitem. na- 
tknał się przed rozatkatm na trupa jakiez>Ś 
meż.zvzny o zweglonei głowie. Z zęzniń 
eni Mianowskiego wynikało. że zamor- 
dowany został niejaki W ktor Sazgański. maż 
niezwykle pieknei tancerki z „Czarnego Mty 
„ma' Dvżurny przodownik wvdelegował na 

. mieiste przestepstwa posterunkowego Mar- 
ciszawa. który odjechał wraz z doktorem 
Mianowskim. 

Na miejsce zbrodni przybyła. Komisia 
śledcza w osobach naczelnika urzędu -śled- 
czego Lzerniakaą, komisarza Skurskiego i le- 
karza śadnwezo Rohra. lecz trupa luż nie 
było. a wraz z nim znikł w tajemniczy spo 
sób Marciszak i dr Mianowski. 

Czerniak urządził obławę. podczas któ- 
ref znaleziono na szosie pusta Maste od 
beńzvny -W rowie przydrożnym znaleziono 
fakiegoś nawpół oblakanego starca. a w le- 
sie wvkrvto zwłoki doktóra Mianowskiezo. 

Wknńcu znaleziono również nieprzytoni:- 
nego Marciszaka z przestrzełona feka. Pr- 
sterunkowv zeznał. że napadli nań jacyś 
nieznani osobnicy. którzy zaciaznelj to do 
lasu wraz z doktorem Mianowskim i tam 

go zastrzelili, Co się stało z trupem — nie 
wiedzial. De : 

„Sarańska, stwierdziła. "że dr. Mianowski 
był ich domowym lekarzem i znał dobrze 
jej meża Z innvch źródeł Czerniak dówie- 
dział ste że dr.. Mianowski kochał się skry- 
cie w pieknej tancerce, / 

tvm czasie opinie publiczna poruszył 

fakt nagłego zniknięcia syna znanego prze- 
mysłowca. prżystoinego młodzieńca — Ka- 
gola Zielińskiego, : <Kónferansier" „Czartezo 
Mivna”. Drweski. widział go Dó razrostat*i 

„O godzinie 11-€i krytycznego wieczorn=w je- 
dnei z knajp przv ulicy Radzymińskiej w fo- 
warzystwie Sazańskieco. : 

, Pewnego dnia Sazńska znalazła w ła- 
zieńcę. przyległej do fe; pokoju w hotelu, 
list podpisanv przez „pazia“. : 

Kim był 


miłość i 
wieczór, zaznaczałac. że w pokoju musi być 
ciemno i nie wolno im zamienić ze soba ani 
słowa. . 

.O ozna *zonei.porze odwiedza ja tajemnt- 
czy „paź” w masce i hetmie na zrowie Por- 
wani szałem zmysłów. spedzaja kilka g3- 
dzin w ciemnym pokoju, nie mówiąc do sie- 
bie ani słową. EZ ! 

W miedzyczasie dr Rohr - oczarowany 
piekna tancerką proponuje iej, by została 

„jega *orhonka. Sarsńs"a nhurza sie w pierw 
szej chwili. lecz edv lekarz oświadcza. że 
krvtvcznezo wieczoru widział ia. edv ki- 
pawata, benzynę w aptece. a nastepnie uda- 
ła sie do mieszkania doktora Mianowskiego, 
tancerka uległa jego prośbom. zmuszając go 
do milczenia. R 

"Po kilku dniach znaleziano zwłoki Sa- 


Powieść erofvczne-K 


ów .paź'* — nie wiedziała Ta-| 
jemniczy osobnik wvznał iei w liście goracą spuszczał teraz zeń oka. 
zaprosił sie do nici na dziewiatą | 


2x LESRRCFI 


inaina. 
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RZECHU” 


Str. 5 


Napisał dla „Expressu” Jerzy Bak. 


| — Proszę bardzo... — odparł Haciń- 
ski — Czy pozwolą panowie, że przed- 
tańczył z niemniej przystojną niewiastą. | tem odprowadzimy tę panią?.. Jest już 

— Czy jest pan pewien, że to on? — | dość późna pora... 
zapytał komisarz:. A — Ale w takim razie musiałbym spra 

— Widziałem go przecież... To on... | wdzić kim jest pańska towarzyszka... 
napewno... d — Jest to pani llona Zielińska... 

Muzyka przestała w tej chwili grać, — Zielińska?.. — powtórzył komi- 
| Młodzieniec podziękował swej partner- | sarz. 
ce z nonszalancją i usiadł z nią przy sto- — Tak jest... Moja narzeczona... 
liku. Komisarz zamyślił się, poczem rzekł; 

— Ta para jest mi znajoma,.. — mru | zwracając się do wywiadowcy; 
knął lekarz — Widuję ją tu często... — Pam będzie łaskaw sprowadzić tak 

— Nie chcę czynić zamieszania na sa sówikę... 
fi... — odparł komisarz — Zaczekamy aż Wywiadowca spełnił polecenie. 
oni wyjdą... Taksówka zatrzymała się przed do- 

Muzyka znowy zaczęła grać. Młodzie | mem, w którym mieszkała pani Ilona. 
niec nie ruszał się z miejsca. 2 Młodzi pożegnali się w taksówce. 

o następnym tańcu na sali zgaszono, Zamieniłi ze sobą po cichu kilka słów i 
światła i przed kurtynę wystąpił. Ilona zeskoczyła na chodnik. ; 

Drwęski, ogłaszając pierwszy: numer Zaczekali aż dozorca otworzył bra- 
PORE Łza ys mę, poczem taksówka pojechała dalej, 

ao RCZAĆ POWA EBIE i FHAS: za(mowat skromny pokoik 
zk e Wreszcie nie wytrzymał i ra czwartem piętrze. Przeprowadzona 

ETA panów przepraszam.. Zo. POWierzchownie rewizja nie dała żadne- 
baczymy się jeszcze, prawda?...* "m |80 rezultatu. y 

A ee l ar a A zamówior,| Sprawdzono jego personalja u dozor 
, tylko mam tam zamówiony GIM AZ > 
stóffie.. Narazie Zodnóm.. +cy. Okazało się, że mieszka w tym do- 

Skutaki obejrzał się. x mu od dwiich lat pod nazwiskiem Rober 

— Uważaj pañ.. — tzekł szeptem do * Hacińskieco, pracuje w jakimś biit- 
wywiadowcy — Ptaszek może nam wy- rze i prowadzi umiarkowany tryb życia. 
frunąć podczas tych ciemności... | -5 A jednak przysiagłbym, że to on.. 

— Uważany patie komisarzu.. Mam = Tzekł Welskiagdy-wyszii na ulicę-— 
wrażenie, że on mnie jeszcze nie poz. | Nawet głos miał podobny. 
nat... = | Komisarz Skurski wzruszył ramłona 

— Staraj się pan, aby pana nie wi-| mi. 
dział... Może zajmie pan może miejsce... — Nie mogę przecież ` zatrzymać 

Zamienili się miejscanu. Skurski nie człowieka, który ma na swą obronę tak 

* poważne argumenty... 

Uszli zaledwie kilka kroków, gdy 
szył się niespokojnie. zbliżyła się do nich jakaś przystojna 
|  — Zniki... — rzekł przerażonym gło niewiasta z zawoalowaną twarzą. Skur- 
isem — Dopiero tu siedział... ) ski przyruszczał poczatkowo, że to jed- 
| Wywiadowca zerwał się z krzesła. na z owych rocnych dam, które szuka- 
Na salı było ciemno. Spoj:za! na stolik. ja przygodnych znajomości, lecz po 
przy kórym niedawno siedzieli oboje. chwili przekonał się, że przypuszcze- 
przytuleni do siebie. Stolik był pusty. nia iero były mylne. 

Rzucili się ku wyjściu.  . Dama zatrzymała ich i zwracając się 

— QOdbiera garderobę... — szepnął do komisarza, zapytała: 
|wywiadowca, zatrzymując się przyj < — Jeśli się nie mylę. stoje przed ko- 
i drzwiach. misarzem Skurskim, prawda?... 


Komisarz odetchnął z ulgą. M i 1. sta- 
— Teraz uważać.. Na ulicy pan | edig jest. Czem mogę pani s 


zbliży pierwszy... — rozkazał ;Skurski. L Szükam pana przez cały wieczór. 


| Wywiadowca wskazywał nieznaez- 
nie na przystojnego młodzieńca, który 


= h NN od DDA CPORZA rezzy + AAA SEBA m RAE 


W pewnej chwili zmrużył oczy i poru 


ARNa hyvin ORIANA mentors | Mtodzieniec nie przeczuwając nic zaik pan tak nagle z „Czarnego Mły- 
Poders rózmowy. iokukkoce. RSE złego, opuścił foyer. 7 hod k |nae, że straciłam już wszelką nadzieję 
w gmachu urzędu śledczego „padł nagle Ledwie tylko staną przy chodniku odszukania pana... Domyśliłam się jed- 
strzał i Rohr został ranny. iii | zbliżył się doń Welski i ukazując. swą Sak. Se eri sdle DEN tel KOIT 
Ktoś zwraca się anonimowa do naczel- odznakę policyjną, rzekł uprze mie: sg ZA o spod BA 
żę morderstwa. w podólrzktym lokali „, y Badoo pała  przepraśzata| To proste: szuka pan przecież 
„Akwarjum”, Chciałbym pomówić z panem na osobno ; 


Czerniak z dwoma wywiadowcami uda- 
je sie do „Akwarium“. Przed brama domu 
przy ul. Sierakowskiego 36 zatrzymuie się 
prywatne auto. z którezo wysiada jakiś ele- 
zancki młodzieniec. Policja zatrzymuje go. 
Młodzieniec wylezitymował sie jako Karol 
Piżmowski. Znaleziono przy nim kokainę 
oraz klucz. Czerniak przebrał się w jego 
odzież. zostawiaiąc swoją na krześle. Mło-| 
dzieniec skórzystał z chwilowej nieobecno- 
ści naczelnika urzędu śledczego, 
mundur } uciekł. 

Czerniak udaje sie sam do „Akwa- 
rium" 1 tam zostaje postrzelanv. Co się 
z nim później stało nie wiadomo, 
Przodownik Klemens oskarża Marcisza- 

ka o popełnienie zbrodni. Nastepnego dnia | 
Klemens nie przybył do komisariatu. Marci- 
szak również znikł. Przypadkowo aresztuje 
zo posterunkowy Klimaszewski. 


ści... - 
Młodzieniec zmieszał się i odparł: 
„— Ze mną?.. Przepraszam cię na 
chwilkę... — dodał zwracając się do 


służyć?.. 

Wywiadowca odprowadził go na stro 
nę. Skurski obserwował go, stojąc na u- 
włożył iego hoent Pee” 4 R 
— Poproszę pana o dowód osobisty... 
Nie ra wj — odrzekł mło- 
dzieniec, sięgając po portfel — O co wła 
ściwie panu chodzi?... 


s 
| Młodzieniec pokazał swój paszport. 
Komisarz spojrzał na nazwisko: 
— Robert Haciński... 


`! Nadle wywiadowca uniósł się na krze 3 
zed y Komisarz spojrzał na wywiadowcę, 


śle i zawołał: 


i 


swej towarzyszki, — Czem mogę panu p 


Piżźmowskiego, więc musi pan być w po 
bliżu jego mieszkamia. 

Komisarz otworzył szeroko oczy. 
BRAS się bacznie nieznajomej i za- 

ytał: ~ 
— Kim pani jest właściwie?.., 

— Nazwisko moje nie wiele panu po 
wie... Wystarczy, jeśli wymienię swe 
imię... Nazvwaią mnie Leną.. 

— Przyznam. że to imię również nie 
wiele mi powiedziało... 

— Lecz za to ja pamu mogę wiele po 
wiedzieć... 


; e TAIAN 4 A AT —Przedewszystkiem skad zna pani 
za tej chwili zbliżył się do nich komi Piżmowskieco | w jaki sposób pani nas 


tu odnalazła?... 

— Muste pami zrohić nłezbyt miły 
jak dla rolicianta komrliment: jest ran 
mało domvślny.. A wiec skąd znam Piż 
mowskiewn?... 


— Panie komisarzu, jestl.. który zrobił niemniej awe minę, SAR RAE z nim ra- 
— Kto... | = ką arian] f Komisarz stochał z coraz wiekszem 
— rise sA => pia ida zainteresowaniem Nie haczac na mroż 
— r ATE ; R: > s ia jai 
à ; : : ną roc, nie ruszał się z misisca. 
— Ta.. Tańszy z jok anią.. O te- — Krzemieńska 18... i 3 A 
raz skrył się... Widzę Ra — Tek.. — mruknął komisarz — Lera hvła iednak tak zziebnięta, że 


ycią- Czy zech-e pen z nami udać się do swe- 
'go mieszkania?... 


gir 


Komisarz i Rohr unieśli 
śając szyje... 


l 


nie'mowta prevé nova ani reką. 
— Może gdzieś wstąpimy?. — za- 


'proponwał mocno zaintrygowany komi- 
sarz. — Widzę że pani cała drży... 

— Tak. Strasznie przemarzłam.: 
Czekam na was tak długo... 

— Więc dokad pani rozkaże?,, | 

— Wszystko mi jedno.. Byleby było 
ciepło. 

Wobec późnej pory trudno było zna 
leźć w tej dzielnicy otwarty lokal. 

— Mieszkam tu w pobliżu... — rzek- 
ła Lena. — Może panowie zechcą wstą- 
pić do mnie... , 

Komiasrz porozumiał się z wywiadow 
cą. Zgodzili się. | 

Lena mieszkała w małym drewnia- 
nym domku. stojącym na podwórzu, za 
walonym śniegiem. Skrzypiące, drew- 
niane schody prowadziły do drzwi, jej 
mieszkania. 

Mały. skromny pokoik. Bronzowe, 
drewniane łóżko stół, nad stołem brud- 
ne, wiszące lustro, w kacie kuferek. 

'— A jednak nie omvliłem się.. po- 
myślał Skursłi. — Sądzac z trządze- 
lnia tego pokoju jest to ulicznica ostat- 
niei kategorii... ; 

Lena, jakgedyvhy wyczwwaląc myśli 
komisarza, rozeladaiącego się bacznie 
| dokoła. rzekła wesoło: 

— Proszę nie przynmszczać, że tu 
mieszkam  stale.. Po  zamknieciu 
„Akwarium* zostałam na broku.. Kwei 
tvsowa zobrała wszystkie mnie oszczed 
ności... Musiałam  wvmaiać przymaj- 
mniej ten skromny nokojk, bv móc zło- 
|żvć gdzieś śgłowę... Proszę, niech pano- 
wie <ladalą.. | 

Komicarz usiadł przy stole, Welski 
załał driuoie krzesło. Lena  zdieła 
płaszcz. Nasita skromną sukienkę, słę- 
gaiaca do kolan. 

TTsiadła na łóżku, zakładając jedną 
noge na druea. 


sarz. 

— Nia hata gle dhien razwadzitą. — 
zaczeła. — Przeczłaść mnia chvhą mi- 
nów nie fntaresnje, Nie ject ona 7rosz- 
ta hut ciekawa  Marzvłam pnaczaten- 
wa n kartarze filmnyej, lecz nie udało 
mi cta zióriź marzeń. 

Przyjechałam do Warszawv. Zajeło 
ste mma kilku młodzieńców, którzy obie 
cywali mi bardzo korzystne posady. Nic 
z tego nie wyszło. Jeden z nich wskazał 
mi adres Kwejtysowej. 

— Już ią uprzedzałem — rzekł do 
mnie. — Jest to bardzo dobra kobieta... 
Zaoriekwie sie panią napewno... 

Poszłam. Sądziłam, że mam rzeczy- 
wieśledo czynienia z właścicielką salonu 
piękności, | 

Dała mi do dyspozycii oddzielny po 

kój. 
— Będzie mi pant pomacała.. — 
oświadczwła Kwejtvsowa. — Sama nie 
mocę sobie już dać radv.. Z czasem. 
gdy ste pani wszystkiego nalczy, bę- 
dzie mnie pani zastęrowała, 

Nie odnowiadał mi ten rodzaj zaję- 
cia. ale ronieważ byłam bez posady, mu 
siałam się zgodzić bez szemrania. 

Już zaraz pierwszego dnia zwróct- 
łam uwagę na dziwne zachowanie się 
Kweitysowej wobec kliientek, Przycho- 
idziły do nas bardzo eleganckie panie. 
„Kwejtysowa wszczymała z niemi rozmo 
wę na tematy, niemające nic wspólnego 
iz jei fachem. 

Pewnego razu manrzykład przyszła 
ido nas młoda, bardzo nrzystoina ranna 
Zażadała usunięcia małej brodaw ci na 
szyi. 

Kwejtvsowa w mwiej obecności kaza 
iei się rozebrać do naga. 
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— A więc słuchamy... — rzekł komi-' 
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I-szy dźwiękowy kino-feafr w Łodzi najwspamialsza premjera sezonu 


SPLENDID” stonie milości i poświęccina 


Obsadai 


Jadwiga Smosarska 
Adəm Brodzisz 
Bogusław Samborski 
Mieczysław Frenkiel 
Mira Zimińska 
Kazimierz Justian 
Eugenjusz Bodo 


Pierwszy 100 proc. dźwiękowiec polski, którego premjere 
w Warszawie Pan Prezydent Rzplitej Polskiei zaszczycił swą 
obzcnością, co wyświetlamy: w specjalnym nadprogramie, 


Pierwszy raz w Łodzi! Pierwszy raz w Łodzi!. 


m Nicbywały dramat sensacyjny w 10 aktach z życia i przysód apaszów pa“ 
|| ryskich. Wielka iracedia apaszki która wśród mętów Parvża dopuszcza się 

zdrady dla uratowania ukochanego, W roli głównej Don Aivarado — 
a przywódca apaszów. Następca Rudolfa Valentina w rołi apaszki Mar- 


cz RY 


garetta s yokakówę 
Początek seansów © godz, 12, w dead o Na pierwsze seanse wszystkie miejsca po 50 gr. 


KINO - TEATR WSPANIAŁY PROGRAM B (Miłość córki rabina do Doktór 
M i ECZNY p. t. „ZDRADA austrjackieego oficera) 


F, RZ dramat z czasu wojny światowej. Metody wywiadu ro- © 
d NR Kobieta szpiegiem rosyjskim. Kradzież tajnych dokumentów, Fat 
% o silnem napięciu dramatycz-nem. Niepospolita treść i koncertowa gra. 

| , W rolach głównych Vivian Gibson, Albert Stelnriick, Eliza la Porta i 


Alfons Frylend, 


Wielki świąteczny przebój! 


Początek seańsów o godz. 4 p. p., w soboty, niedziele | święta » godz. 
Od dnia 25 zrudnła i dol następnych! 12-ej. — Doborowa orkiestra zastosowana ściśle do obrazu, pod kier. J. powrócił 
Stefańskiego, u cia chorych 
Wkrótce „GWIAŹDZISTA ESKADRA". — Sala dobrze ograna. I wznowił pr-yiq 5 


Andrzeja 2. Tel. 132-28 


Przyimuře ed 9—11 I 5—8. 


Í iwa enee KATAR rinu „PLADMETAYL Dmi. H. KRAUSKUPE 


domu cier, ią na szerja i choroby kobiece 


obi jj oz ate I ya A 16, Tel.115-47 
Hasa, Kan Cryo ORTOP CEE ZGIERSKA 16. Te 


teryerne ' płezówe w Pasce i w Gdańsku, Rebrez. na Woi. Łódzkie `“ 


| niona, ani apteka J. CYMERA, Łódź, Wólczańska ——— EE —— 
ei . 2 q 
— [ie 028. Die Pi] aai tyn | Dr. med. P MARKOWICZO WA 
e— mm o la pań p 
Radjosłuchacze „od 4—5, | JA SPRZEDAJĘ NAJTANIEJ mm Ra mod r. med. Ch-- skórne i wenerycz 

Kryształ jest podstawą dobrego ce niezamożnych Fabr. nowe maszyny do pisania Royal RÓŻAN żę | KOSMETYKA LEKARSKA 
odbioru audycji. Kryształy angielskie ENY way „Aa x 5 a > Underwood ". rój Dzielna Ne 9 JIM (WRZSZEZO ci pre p" 
posiadają nieprzeciętną siłę odbioru, a Róminstoń z: hebrajskie tel 128-98 ae OA OSAI i a aa a: 


dla reklamy wysyłamy w cenie GR, 95 Dr. med, Remington, Royal, wię wifi itd, <w jak nowe Specjalista chorób 


d Y 
ENIE CECH || ZZ patag, Mpare Barron seaptet veneet Sinia ti MAPA Masz sawa 


znaczkach pocztowych lub wpłaceniu codziennie świeża 
ma nasze konto w P. K. O. Nr. 21146) Moniuszki 11 przyjmuje w choro- 
J 


i enia rę 810 5.8] bach Pkórnych Maka macowa, pokoj jajeczne 

Z Neta Ei ilustrowany cennik na| telefon 63-22 Adolf Goldberg | Elektroterapja. I wenetycznych SU GHARKI KAI 
Choroby skórne Piotrkowska 72 5 KARLSBADSKICH 

radjo - aparaty i sprzęt wysyłamy po o w Oddzielna poczekal-| od 1 do 31 7 — 

nadesłaniu 50 gr. znaczkami  poczto- jadis pa” (Grand-Hotel) tel. 137-54. nia dla pań. OEM N. WEIRRER GA 
wemi na przesyłkę. ~ o Przyjmuje aiai y STA Skład maszyn biurowych oraz specialny warsztat reperacyjny "p D T Dr. E. PIOTRKOWSKA 38, tel. 143-32 
adios od 5— 8 wiecz. | dla maszyn do pisania. liczenia i Kas National i tod | r. me Rowcotworzena Wr" RENI g” 
WARSZAWA, Niecała 6. w miedz. i święte * oinp Ul! pożyczalnia Książek w» s 
EEE a E I Jeżeli tie Szyller - Szkolnik to któż Mewy zap zm P 
KINO-TEATR Dr. mhad, `| P7 aotan ZZA 1 orodate: wandnycórne Kyborzę. Każda nowość (Pitigrilli, 
i | Fy| bá NEUMARK czenie. Napisz tmię, nazwisko, mie- uli i cho- neryczne 7, Zweig. Bojer, Sinclair. Wasserman ets) 
vy S$ 3 © € E Choroby skórne |30 rodzenia, otrzymasz próbną ana Wp 24 roby kobiece Z. elona FA geenen — SETRA | 
ahi weneryczne, lecze: być za Ayr og A a Pomorska 7, |Przyjmsjeod12-130 É >> m i 


Ga ie diatermią, dja- ; 
Dziś i dni następnych e a folog Szyller + Szkolnik, Nowowiej- 
Program świąteczny p. Ł termokoagulacją 0-| ską 32, m. 6. Znaczkami pocztowerm 


TAJEMNICA  |momóżaw e |: obse mne ay diec, e W =| | PR z 
cia osobiste platne, e n 5 A sza 
kia liza sżgszdef ży EAEAN, oaiae ; Dr. z 
| Przystanku Tramwajowego | eezyiauie oa mt | 97, 59m0 medium Pvigny Rara HUGO -B F Ż UTE RI BIZUTERIA 
W roli Kazi, pracownicy igły, naj- $ do 1pp.i od 5-8 


tepsza artystka polska, ulubieninica |] w niedzielę od 11| ŚŚ 0000000000000000 
i bożyszcze tłumów do i _ do 1 po poł > poł Z a Dr. med. zegarki na raty 
g {Jadwiga Smosarska Dr. med. OROBY OCHU Ceny gotówkowe 


Dr. med. i i [74 
PEER zc _ |Halirechi R EICHER UE u, 4 del 


W niedzielę i święta od g. 3JĄ Chor. skórne I specjalista chorób godziny przyjęć 10—12 i 5—7 = à 
| tra cała orkiestra. Początek w dni „weneryczne. | speinakie chorób skórnych śkóesych. wenerycz "anood 8—10 po cenach lecznie UWAGA! Agenci, agentki mogą zaro 


Godz. przyjęć od 
3—5 po poł, 


tel. 127-84, d.4.-7-Wi8CZ | teo 


dziennie przy łatwej 
B powszednie o 5 p. p., w soboty o 3 |] Plotrkowska 10 I wenerycznych. mych i moczopłeio bić 15—25 złotych l 
sw niedziele o l-ej. y Präyim, 8—9 t 123 Leczenie diatermią. Elektroterapia. Z wych pł Dr. med. = Pow aSCCĆ gi popa 
a KEY PP. nied Peje Południowa 28 — tel. 201-93 a ET 70 F L LI biG IC Z z Aki RY męskie, damskie, obuwie, 
i święta 9—1, Od 8—11 rano i od 5—9 bóg | Tal. raugutta) s na wypłatę, Piotrkowska 37, 

96495959494006000100060006 W niedziele od 9—t, pp. PR d 830 "perycznyć chorób skórnych, we ji} wę: wiele. I p etro 
dr 1k zek Właścicie Dla niezamożnych ceny lecznie. AtA A Leży SU merycznych | moczopłclowych |ZGUBIONO w hedret a kdz 54 
Ładowanie íl "D ó do 2.30 pp. pn 6: Cegielnia na No 43 przy zbiegu Kopernika i Lipowej dam- 
OKTÓR do 8.30 wa w pier > ską torebkę. Zwrócić za: wynagrodze- 
AK lat i Autobusowych g dzielę | święta od Przyimuie ETET E | lijem 21. %.- w dyrekcji „Lobrezo 

umu a orówż Wojew, Lódzk. okow skj“ —i-ei. Oddzielna niedzielę i święta od 9—1 Dla Paź od- YiWieczoru“. 

aeeie Pie nad dla nań dzielna poczekalnia ~ POTRZEBNA zdolna paima do kapelu- 


z dostawą do domu połzykióe solidnego 3 TUE ee med, 
na Gu PEN (EGIELNIANĄ Nr. 36 mp 


by posiadał wła-, telefon 216-90 | bnych artykułów. OSA z AE 
- 4 WARSZTATY AKONDLATOROWE $ SERIES, Speclmista etorob górnych azer mod. WE. Driofiyighi iieis > 


i wasarycznych. Elektroterapja ui. h dba Ne 8 


Iszy od zaraz. Północna 28. Monszain. 
Profesor chorób nerwowych /ZAROBIĆ może każdy sprzedażą dro- 


ferencjami ZDOLNA  biuralistka poszukuje za 

„PETE A* j Hit. p miga raj I P atak TR TE Aj RE aA rozpoczął ordynację skromnem wvnagrodzeniem posady biu 

è Adm, „Expressu” | "wy nej. k. przed poł, i ed ARE od godz. 5—6 awe! Włada polskim i niemieckim w 

tel "19-87 O. veaa a od oe AE 4 P: a OGER | g lsłowie i piśmie pisze na maszvnie Po- 

"34, la pań odszielna poczekalnia. rzyjm. od. 12— i a 
224040000000000000440000 3 RKRRI — o aew |U Kopernika 21, telefon 123-63 $202, Pisryszorzedue referencie Ofer 
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Ofwarcie hali 


tenisowej w Berlinie 


W Berlinie odbyło się przed kilku 
dniami otwarcie hali tenisowej urządzo* 
nej według wszelkch wymogów techni- 
ki nowoczesnej. W dniu otwarcia odby* 
ły się zawody tenisowe z udziałem mi- 
strza Węgier Kehrlinga oraz znakomi- 

tych tenisistów zagranicznych i kra- 
jowych, 


——— 


Przed w 


identyczne z motywanii uwzględnione | 
E EN 


JESZCZE 0 meczu b.K. S-—Eracovia 


Zespół łódzki założył protest 


Sprawa mistrzostw Polski w żeń- |go przez PZGS protestu A7S'u, przeta 
skiej piłce koszykowej nie została jesz- | istnieje możliwość, żemacz Cracovia — 
cze zupełnie wyjaśniona, gdyż jak się ŁKS zostanie unieważniony i wyzna- 
obecnie okazuje ŁKS załażył protest do | czona zostanie ponowna rozgrvwka. — 
PZGS-u w związku z przezranym me-, Pozatem ŁKS odwoła: się dwo walnego 
czem w Krakowie z Cracovią. | zebrania PZGS-u w sprawie wygrane- 

go meczu z AZS-em. j 


Ponieważ motywy tego protestu. są 


alnemi zebraniami 


klubów i zwiazków sportowych 


Zbliża się okres walnych zzroma- 
dzeń klubów i związków sportowych. 
Obecnie po całorocznej pracy sportowej 
najwyższe maistratury klubowe | zwią 
zkowe mają zadać praed ogółem zebra- 
nych członków rachunek zysków i strat 
Zarządy są na to przygotowane, że znaj 
dzie się wśród zebranych bardzo duża: 
ilość niezadowolonych (gdzie ich nie-| 


ma?) z pracy za ubiegły sezon sporto- | 


wy. Zarządy są przygotowane na to, 
posypie się garść zarzutów na te czy in- 
ne posunięcia. 

To.są rzeczy konieczne, niezbędne 
dla dobra sprawy. Rzeczowa krytyka 
musi się potoczyć, naprowadzić ona bo- 
wiem może na nowe tory, czasem bar- 
dzo korzystne dla rozwoju danej instytu 


cji.. i 

„ Trzeba jednakże stwierdzić, że po- 
ziom obrad większej części naszych wal 
nych zgromadzeń bądź klubowych, bądź 


związkowych jest tak niski, tak ubogi nicy mistrzostwa hokejowe światła, 


w wyrobienie parlamentarie członków; 
czy delegatów klubów, że. nie sposób 
paoi nad niemi do porządku dzien- 
nego. 

lleż to razy oglądaliśmy na walnych 
zebraniach tak dy M związku ja- 
kim jest związek Piłki Nożnej delega- 
tów o bardzo ciasnych perspektywach i 
mę małem wyrobieniu społecz 

, | czyż może posiadać jakieś znacze- 
nie krytyką KANE osobnika o najniż- 
szym stopniu inteligencji, o minimalnem 
wykształceniu, o prymitywnym sposo- 
bie rozumowania? Czy nie trafia ona w 
próżnię? Czy nie wywiera ona wręcz 
odwrotnego skutku? - : 

„A co najgorsze, że taki pan „delegat“ 
naiczęściej reprezentuje jakąś grupę nie 
zadowolonych, która przez usta swoje-_ 
go wybrańca pragnie wyrazić swój żal.! 

To-są fakty niestety na naszych wal- 
nych zgromadzeniach zbyt częste, 

i Nie sposób również” pominąć milcze- 
niem sposób zachówania się niektórych 
delegatów na takich obradach. Rzad- 
ko który mówca może spokojnie dokoń. 
czyć swego przemówienia, gdyż opozy- 
cioniści okrzykami, a często i wyzwis- | 
kami przerywają ciągle, nie dopuszcza- 
jac. do rzeczowej dyskusji, ] 


PRAT 


czy wolno żenić się 
czy kobieta, która je 


że władz odbywa się wtedy ślepo, 


(gotowawczo = trenningowej 


jdlatego postanowiły nasze wła 


Di wielka światem 


NAJPIĘKNIEJSZY FILM NIEMY OBECNEGO 


Czaruiący ro 
Role główne 
. odtwarzają:, 


Początek seansów © godz. 4 po puł., w soboty 


W konsekwencji zebrania takie prze-|sportowych dostają się ludzie niepowoła 
ię dl EHA we pravni ni do piastowania mandatów. 
Ż 1 korzyści, Wreszcie po una | - i 
stugodzinnych obradach, gdy nadchodzi mal na każdym KOR n S mies 
pora wyborów do nowych władz, dele-|. Konsekwencje takiego stawu rzeczy 
gaci, wykazujący duże zmęczenie, sta-|są bardzo smutne i dlatego w interesie 
rają się jedynie „odwalić* najważniej-| wszystkich, którym dobro sportu czy ja 
e „punkty, byleby tylko jaknajprędzej kiejś organizacji sportowej leży na ser- 
skończyć zebranie. © |ću, jest przyłożenie ręki do tego, by na 
Naturalnie, że głosowanie do nowych sze walne zebrania odbywały się w at- 
| bez głęb mosferze na jaką zasluguje społeczeń- 
szego zastanowienia i często do władz stwo kulturalne. 


Mistrzostwa hokejowe w Krynicy 


W siyczmiu roezpoczma się imtemsyw- 
me iremim$i naszych Mtolceistów 


Za miesiąc rozpoczynają się w Kry-| sprawdzianem postępów uczestników 
a obozu hokejowego. W turnieju tym weż- 


rowawe renpingowe onali'| ska Wiener: Fislaufterein" (wielokrotny 
znacznie mniej, aniżeli tine państwa, mistrz Austrii) oraż wicemistrż Czecho- 
które zgłosiły swój udział do mistrzostw słowacji Slavia. Ze strony polskiej wy- 
Szczególnie w Niemczech ( Austrii Stawione zostaną dwa zespoły, składają- 
od dłuższego już czasu hokełści zabrali ce się z nailepszych i najbardziej obie- 
się do intensywnej pracy, nie wykorzy- | oujacych zawodników obozu. trenintgo- 
stując żadnej okazji, by jaknajlepiej wego. 
przygotować się do mistrzostw świata. | . Niemal bezpośrednio po turnieju ka- 
U nas poza kilkoma meczami trenin- |towickim rozpoczyna się w Katowicach 
gowemi nic jeszcze nie zdzłałano w kie- |turniej międzynarodowy o mistrzostwo 
runku jaknajlepszego przygotowania na-|Krynicy, w którym wezmą udzłał dru- 
szego zespołu reprezentacyjnego. A prze |żyny węgierskie, czeskie I polskie, 
cież mistrzostwa odbywają stę u nas ł Niewątpliwie pozostała część miesią- 
chyba nie będziemy już mieli lepszej jca stycznia wykorzystana będzie rów- 
okazji do zajęcia lepszej lokaty aniżeli lis należycie. Projektowanych jest ca- 


jednak hokeiśct w ‘bwojej s ZST = 


na mistrzostwach krymekich. ły szereg spotkań towarzyskich ze zna- 
Opóźniony został znacznie przyjazd ;komitemi drużynami zagranicznemi. 
trenera naszego . obozu hokejowego, | "Prawdopodobnie również niektóre ze- 
sztuczny tor hokejowy .w Katowicach społy biorące udział w mistrzostwach 
jest stosunkowo mało odró dych fjświata w Krynicy przybędą do Polski 
dze spor- 
towe wykorzystać koniec bieżącego mie- |snotkanla towarzyskie z naszemi zespo- 
siąca i styczeń do Intensywnych trenin- tami. A 
gów naszych hokeistów, którzy zmierzą| Oby treningi naszego obozu hokejo- 
swe siły z wypróbowanemi przeciwni- wego posuwały się jaknajlepiej, Nie wol- 
kami, , ML | mo przecież dopuścić do tego, by nasz 
Międzynarodowy turniej hokejowy reprezentacyjny zespół przystąpił do 
w Katowicach, który odbędzie się w dn.;turnieju o mistrzostwo Świata tak mało 
27 — 29 grudmla, będzie pierwszym 'przygotowany. fak w roku ubiegłym. 
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mężczyźnie, który jest do zmysłowej miłości niezdolny, 


st żoną tylko z nazwiska, ma prawo do miłości, gdy obudzą się w niej zmysły 
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añs filmowy z życia bowóftwnych istitónstw. | 
EWELINA HOLT i IGO SYM. 


Wspaniała ilustracia mmuzyczna orkiestry symfonicznej pod dyr. L. Kantora. 
i niedziele o godz. 12 w poł, — Ceny miejsc Popularna: na pierwszy seans od | zł. w soboty 


Lr 


nedziele i święta od 12-ej do 3-ej po 75 gr. i i zł. 


Amie udział znakomita drużyna wiedeń- 


znacznie wcześniej, tak że rozegrają one. 


żynie ŁKS-u, 


Ti willa świaom 


nie spotkanie hokejowe między 


< -ormin menee a 


Imprezy sporfowe 
w święto Bożego Narodzenia 


W Święta Bożego Narodzenia odbę- 
dzie się w kraju stosunkowo mała ilość 
imprez sportowych. W Warszawie roz- 
poena się w czwartek mistrzostwa ho 

ejowe okregu w klasie B. We Lwowie 
nastąpi otwarcie sezonu hokejowego me 
częm między Hasmoneą i Ukrainą, 
Krakowie w czwartek rozegrane zosta- 
kombi- 
nowanym zespołem Wisły i Makkabi a 


reprezentacją hokejową Wilna, W Zako - 


panem odbędzie się w dniu 26 b.m, t. j. 
w piątek pierwszy konkurs skoków na 
Krokwi. W Katowicach odbędzie się dal 
szy ciąg turnieju piłkarskiego o puhar 
Juvelia, Jedynie Łódź będzie miała 
imprezę zakrojoną na skalę międzynaro- 
dową. W czwartek oraz dwukrotnie w 

iątek odbędą się w sali Gimn. Niemiec- 
kiego zawody ping-pongowe z udziałem 
mistrzów świata Barny i Nitroil oraz czo- 
towych ping-pongiatów Polski. 


Zawody drużynowe 


w podnoszeniu ciężarów o mistrzo 
stwo okręgu łódzkiego 

W nadchodzącą sobotę dnia 27 b. m. 
o godz. 20-ej w lokalu Bar-Kochby przy 
L Kolejnej 9 odbędą się zawody druży» 
nowe o mistrzostwo województwa łódz= 
kiego w podnoszeniu ciężarów. Zawody 
te rozegrane zostaną między najsilniej- 
szemi drużynami okręgu łódzkiego t. j. 
Bar-Kachby i Siłą. Zwycięska drużyna 
zakwalifikuje się do pada: rozgrywek 
międzyokręgowych o tytuł drużynowego 
mistrza Polski. Do tej pory z innych okrę 
gów zakwalifikowały się następujące dru 
żyny: M. Cegielski (Poznań) KPW To- 
ruń) oraz Legja (Warszawa), jeszcze nie 
wyłonieni zostali mistrze w Łodzi, Krako 
wie, Lwowie i na Śląsku. Jak się dowia- 
dujemy drużyna atletyczna Bar-Kochby 
wystąpi do zawodów w następującym 
składzie: Weingarten, Weinwurcel, Zyl- 
berbaum II, Dutkiewicz Suwalski, Mira 
i Sztern. 


Post (Kruscheender) 
mistrzem 
ping'pongowym Babjanic 

Ubiegłej soboty zakończone zostały 
w lokalu Kruscheendera w Pabjanicach 
mistrzostwa ping-pongowe i indywidual. 
ne. Pierwsze miejsce i tytuł mistrza Pab 


janic zdobył Post (Kruscheender), dru- 
gie — Walter, trzecie Szejder. 


Michalski zasili 
drużynę Ł.K.S-u 


Jak się dowiadujemy prawoskrzydło 
wy KL Turystów Michalski, który przed 
niedawnym czasem otrzymał zwolnie- 
nie ze swego klubu grać będzie w przy- 
szłym sezonie sportowym w ligowej dru- 
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Rowe banknoty niemieckie ı  Sogrzeb posła dr. Rauschera 


Pógrzeb zwłok b. posła niemieckiego w Warszawie d-ra Rauschera. odbył się 
-Wr Șt Blasien. ‘Wzięli w: nim udział przedstawiciele rządu i rodzina, | 


R A 


W Niemczech E AA, zostały: w tyak dr i RETN 
l niach w obieg nowe. banknot 
20-markowe, z podobizną: jednego z naj wybitniejszych przemysłowców: AA 
kich Wernera Siemensa: . RAYA 
EDETENI z 


Farmerzy amerykańscy wprowadzili standaryzację również do hodowli kur. 

Jaja „fabrykowane” są na taśmie w ten sposób, że kury umieszczone są w spe- 

cjalnych przegródkach, a z tyłu nieprzerwanie biegnie taśma, która zabiera 

składane jaja i spuszcza je na dół, do specjalnych skrzyń W ten sposób jaja 
l zabezpieczone są przed „potłaczeniem i zabrudzeniem. 


RE: k Kiszpanji panule spok ST" 


Od kilku: dni na morzach I'rzekach panuje. wielka mgłą, która utrudnia stat- 
kom swobodne: kursowanie. Mgła ta spowodowała. już kilka, katastrof okre- 
towych. W nocy z 22 na 23 b, m. fiński parowiec pasażerssi „Oberon“ wskutek 
wielkiej. mgły zderzył się z innym parowcem*i"w ciągu kilkunastu minut za- 

pi toną? wraz 'z 17 pasażerami'i 28 osobami załogi. SAO 
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Inżynier. Kober, najstarszy współpra- tai 
Grecki' premjer Venizelos zgłosił dy- cownik hrabiego Zeppelina. | pierwszy | Po 'pewnem uspokojeniu się kraju, król Alfons XII po raz pierwszy od dłuższe- 
misję całego gabinetu. Równocześnie | konstruktor sterowców powietrznych, | go-czasu wystąpił publicznie, biorąc osobiście udział w nabożeństwie z okazji 
jednak powierzono mu misję sformowa- |zmarł 'w tych dniach wskutek ataku| rocznicy: Szymona Bolivara, oswobodziciela Ameryki Południowej. Na lewo od 
nia nowego rządu. serca. M króla stoi premier gen. Berenguer: 
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ri zn w LZ Ż 
Oddziały: KRAKÓW: ul. Lubicz 3, tel, 121-01, KATOWICE: Biuro dzienników „Haga“ Wincen ty Szczepaniak, ul. Piastowska 3, SOSNOWIEC: Biuro dzienników Józef Hlawski, w 3-g0 maja” 


"Nr. 23, BĘDZIN: Biuro dzienników J. Hiawski,» Małachowskiego "1. DĄBROWA: GÓRNICZA: Biuro dzien. J, Hiawski, 3-go Maia 4. 
Prenumerata: Z kosztami przesyłki pocztowej *zł. 3-gr. 50. miesięcznie Ogłoszenia: W tekście 50 gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 4 szpalty); 


6 skm zde nekrologi 40 gr. za wiersz milim, Drobne: za słowo 15 groszy, 
najnńniejsze zł. 1.50. Poszukiwanie pracy: za siowo 10 groszy, najmnieisze zł. 1.20. 
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Wydawca i druk.: Wydawnictwo „Republika“ sp. z ogr. odp. Łódź, Piotrkowska 49 Redaktor odpowiedzialny: Jan Grobelniak. 


